
CHARLES FORGUET. 

Z powodu kwiatu. 
Dziaro się 1to ukolo wJl:'czora, w górach 

Sarngro de Christo, rna pnfudmiiu Nowego Me 
ksyku. ,,Despe.raido6'0l\vic" ba111c.ly Czarne.1;«: 
Ja1cka 1powr<Jci:Jii Już do swych 1111i,edosti;p
:iyd1 schr0111!!Sik. DzSqki towa,rz.rszkom ,fych 
panów ćwim·t1ka wh:prza goMT\\"ała się 1•.· 

lrntle wraz z gr.0:c.hem. Na 1Jrnmin1ie p:ikt 
wielki ogi!1eli. rn11cs1jąc hnta.;tr.czne c:cnic 
na Mclunc rn11ry, W p~igcfowi11 czeika'l'~· b;:
klkl z whisky, 11:1,byte od :1g·cntt'.iw 1prnl1il1i
cyjnyi.:il, a, pom'1rnu ucl<ncrn11ki1tej dnl'a 1 tc'.-.~ 1J 

1rn1JXLśd 1i zcloibyc.z~', wsz,·scr dziś odwac;nl" 
się swietnym humorem: hcz,pfccze(tstwo t.v. 
Io zapc\V1!liollc. bti,wiern nas1i~\pifo za.w ialL:
ll11enie po.Jkji, że 1ia1slępna obhm.va na bci11-
dq odbędz1i1e się tl(Jipiero no t~'.so1clniu z pn

wodu ślubu et'>rld nlrnlk:u1eg;.o st:eryf:i. 

Cz:ts ny Jack :'ab6!ca. k tórcg;o POill' ri: 
wyczvu:r stały sk jm~ niezlh.:zone, 1wc:~;

g11ąt 1,vielki t'.tik , ,1'Llcicrn na trumny" -- ht
bH dowcipy - i zwrarnjąc sri.ę do Bena o:
hrzrma. nowc-,r;o ie·krnta swej baH<.ly, za„ 
?:adnq!' go: 

-- Prwkkt.v synu cluside;JJ, o,powk.clzzt 
:nam jcikim SJJn-;obcm zostateś „gangsterern" 
slwmżeś odebrc.d iaikk closko:nale wyksztat
cenie na łrnwach 1miwcrsyteckich starey;o 
Albiionu. 

Ben Olbrzym .. pi~kny i weso;IJ' zaw.::1dj.1-

ka o nicsłycha.nie dys 1tyng;owanych ruch~1ci1 

J}f>miuno ubrn:11iia banidy1ty, zw3mial' s:i; dź"vi,~ 

cz.nie i dnnośnie, r.d:powfrdając: 

-·- Opo:wiem ws·.zystko, co chcec,ie, le:..:z 
przcde\\·szvstkk111 poc<1!11ję Panienkc;. By
[o to słuszne żąd,ink. Podano nili zalcJ1i 
huL·lkę z aJ!kohokm i uhdarzywszy jq czt:
l.nn u~.c::ski:em, Z«•.::zcrnm\I hanst g!ęliold. 
N:i.stQpnfo. wys.trzeliwszy szcśdo:krutnie w 
~;ufH, przyz.w~rc.z;ijn:1y do podoh11ych 'viw:t
l(;w ·i pn-tbhn:.r do sita, zaczql swn opn
widć: 

„Nk h:1k d<1 ,,·no j ;szcze h.rl L"m sy,11t~n1 a:1-
:.delskicgo loHb. .ks,tcm nim kszczt:, che(· 
n,ic'.ec m<ij zdc:Jny jest \Vyrzcc SiQ mn'.c ba 
~J;ru.pti!u. Ztrn•;zy fo tyle, ~:e w auck, 
. \~J"i:.1n!<1ccm ha!a~.ILwic, przebicg;;:i.!l'm Wiel!q 

· Bry.t:rnjc; od kQ(1c.1 do ko!1c:1, juk meteor, za 
h'j<!.J<1c po t!.n:dze kun' a niekiedy t21że i 
prz:x:hc:dniów. 811i?dcinh: SJJoży·w.:>.łem w je~ 
dnem miejscu. oh!ad - w drugiem, herl1a· 
tr.; pllcm, rdzi1~ siq tfraflto, a kda,::jr iaJ!e1;11 
i~~ ;zc;~e . rdzic ir:dz.'.cj, 

W chwil~1„-::h wolnych od podrM~~, samo
i.·lwd::,JIJ, ,gry\\·::i.1łi.:111 w .1;0Ifo. \Wcczor<1 11ti 

;.-:·1:·q ·L,111 sherry, z•'bawL1.i~:1; sic; g-rq '\V k:tr 
t.r. ~" Y.: rnzcrwnd1 trnkzylcm z nns:1 i:a-
11·;c:11, żądnych c·~'.z:•row<1 ć nm'e, b.r rmk P'-' · 

\\'<!JC~~o dni:1J keirz.r~tać z nlbrz:rmiegll ,JJu
.iqlku, .i~'Jki odebrać mia.1lem .po mofo11 rodt:i· 
cu, sf:rnnrm ksi~·du Slmtrlw.uc.l. 

\V mi.ę.tlzrc.zr1:s1'.c jed1rnk wyrodny m'ij ni~ 
ciec nzew11ętrz11Jnt ~1k11pstwo, niegodne P'W 
nawet. lf,dz1ie:Jctl' mi tvlkQ dzieisięć tysią~~Y 

ftmtóiw st. memie. t. j. tyle tyJko, co star
czyć mi mo.gło .na za1pla1cc,nic :tytol!liiu, ręib
wiczek 1i kra1wa1tchv. Sumę tę wypla1can10 mi 
1..:go .31lycz11ill. z rana i :do 31 grudnia w!qcz-· 
tilc s:pnclziewać sio n!i'c mog!cnn icdne1go ,pen
n.v ponadto, clrnćh.rm ·potr1.1cbowrnl t.v1lko jc
dt11 i1111t lub z:1:c 1:qg·11at (Uuµ; honorowy. 

Po. wriększcj części roczna ,renita rmo;a 
w.rczc1pa11a 1byla do;szc.zętn!c przed iko1i· 
ccm cwrwca, za 'W.Y.i<thkiem dwustu fimtóv;, 
które 01d1kład::i1km na 11ieprzew1:1dzia11e wy

d<i:tki. Zrozumk11i'e:lll wkrótce, że i1ic mogę 
;111 d<J)szą uietc; pro.wadzić życia nędza:rz,1. 

a wo1bcc teg;o 1 że ukoclrnny mój ojdec ud
zmLcz;1 sil; żcb:z11t::.m zdrnwiem i ws.zvs 1tkic 
:'-.;rn'llS..: byly .pn 1k1m•. :i.c 1rn11ic pr.zeiżyJe, je

den. tylko poznstawał mi s:posó:b skr<'iccniil 
te.i 11ędzr: bo.11;aJy oż1::nek. MC11rze111ia moje 
11!c b:;iy r.upcl'ni~ 11k11z:1saclnionc, bowiem -
jak wi,cJzkic jestem dn:~ć pr;;:;ystuj11yn~ 

m~·ż.c::; zn<\. 

Sz!1kaltrn więc wśród tyi::h W·iecznic ~·.;
.1.!;a,jących gęsi spadlrnbierczy111i, 11a kt6r:\ 
m6Jdh:vm z:11rzvcić r,i::ć, j:ik cc.w1hoy S\\'0.1-: 
fosso. Nic n'tleżain to do przyjemnofri. 
Znosić m11skrłc111 róż 1 11..; h·;:z:rn.rśl11c .ruzn1u
\'.T, a z le~o pc1wud:; r'tznc~nc k:1.t11szc 
I~vczeć się chclia.!o z roz']rncz_y: wszvs~ki..: 
były jcdm•.:kowo czarnjące i j~dna1kowo od„ 

, pycha.jącc. 

Wkuńcu wrh6r p[1dl na Muriel Lobster. 
córJ\1,· rnili:',nlmvc.go J:upca herhacic'J!'ego. ~
inter;.;sa nmj: nlożyly się pornyślnii•e: M uri.:I 
po krótkich sh1r~:1;11i::~d1 z mej stro:11y, zltdu·· 
o:yfa się we .nm'e c.lo szalei1s.twa. Nic 11· 

\\·r:,crzrc!s 1J1:1gd~:. i:c1i:ciwic, j;1,]d to dnpi wy 

p11.clek s1po\n~d1:;,wał ruin<: gmachu 111':.>.' na· 
dz,: ci. 

Jl1k \\·szystkie rnrn1y dz1i1sil'js.zyclt cz'.1.

~i.'>w Muriel po;iadala swojq sipecj,1.1'.nc:</·: 
zamilowu:1ie do Jrn·,kitĆJ\V ·-- Z'Wbszcza lnyi t 

L'lw 1 Zl>.<lkich, j 1J.; orchkle:i Hp. 

Pcwnr:;,>.;o cl11izl., .!:dr Pr.zcc11~.,Jz~}iśmr s.:t; 
l'C1 <:(':rodzic Jw.t; 1·11,'„::'..n:;m, M11ri;J u.irzal~: 

icildś d:d\\"n~.· lrn·,i:i.t, kt1ir.\· wnvolaf j0j za
chwyt 

O, .i<'kż1: jest ~:liczny! ·- zawołal:• .. --
Cl!ct; go mieć, :ntt:r>zq g;o mieć kon:t~cm:c . 
LT111r<o\ jl~śli }'J) n'e dostl1.nc;! 

.!<1.k \'if!l11 wicdomu, Anglk:y są :Iud:inii Jlcl· 
rz<'.dktt spo!ecznogo i 1>oslusrni .pnmu. OiM'. 
ni:: \\·olno nic zryw~:ć w c1grcd·:'.l'.:h public;'.
nyd1, a tern b~1 l'·d:rie.j na kwh:in:'ikach Ogro
clu I!ct„,•:i·~zm~gn. Z chwilą jcidn~1 k ~~dy ko
~.l1:{·1~:1 cze~~-n~ zc11:)rr1 ~;n.:c, n1;żczyz:1:1, Zn:.b1c„ 
r~<1 i<1c'; o .ki \vz,i:rkdr, ni.: p:·mięta o żad-. 
113.·,ch przc.p!sach prnw:i. B::·z prntc:<tu n:1 -

cllrlikm s!,I.' i ZC:r\'.'l•km rz".dki lnv"'d. N:t · 
\i'l<'·"c0;n mówi.ie. iii.u;cly nic widz.ialeni 11i1~ 
rctlc 1b1;i:...' \\·strcJ11cp,o. Jednak z 11",jbanlzlt~.i 
uJ11111jąt:y1111 11śmiciel1c:111 o:z,dr:h.'ikm ni.In snknk 
mojej .,.gw1iazdy". · 

Pu•tlz,iąkowrnla mi rw gorqcyc!J wyrazad1 
i doznaleiln wniiżenia, ie uwa:ża .mnie za bo
lia1tcra. Czyn ten zJedna:ł mi T\folii.:r dałem 

i duszą. Zdawafo mr się, że nikt mntie n!e 
widz.iat. Ni1kt ·nie zwr6dś mi ża1dnej uwagi 
i :nie zatrzymano. nas przy wyjśdu z 10,gro
du. MU'l:er n1h:: ustaw:aila :w pochwafach trnd 
mo·j4 oidw21gą i 1Pffw,ródftem pod dach rodzi-
cielski z glową 01hm1a1ni,oi1H\ zfofomi1 1 zfoco-

1~c11111i snai1111i:. 

Ta.k jes1t. Naiz.a'jiu1trz jednak oidebrałeil11 di-;t 
od <lrrektrnra Ogrodu Bota1nicz:neg.o. Tłu
maczv! mi w wyraz1a1ch, petnych sza.cimkn. 
)e n1k cllcl'iaino wc.zora1j 1robi1ć przy:kroiści sy
no'Wi a,n.gi'Cillskiego ;p:i.!ru_,, lecz ,kwbt zerwany 
stano\v1i1l rc.zul1ta1t di:.ugkh lait sitndjów, krzy. 
;''.nw:a!l ru kmztow,nych bardai'i. Dla uniiknk
cia skn.nidaht J!M1sH m.nie o .1u1tycl11i1.iast-o!W(.! 
za,pf.o.cenfie 1rnl'o1ż0!11u{ nn. nmie ·grny·W!IY w 
'\\' ys ok o·Ś1ci d w US1h I fH:rnM w. 

StanmvHu· itu wla1śni1e całn sumę mnich 
„11;;.zerwu. \V d1w1iU, g;dy żenić siię' za1mlh;
rzalun! ! Usi1Iow~1t1;1rn .wzruszy<: nne1go oje,;:1. 
f3ył tern b<irdzicj nie11bł'~·1gally, że m:.tlżt!6-

st1wo ino1je z i.:órk<t czlowleka, ko~·OtŚ w .ro~ 

dzadu ,,kupca kofonjailneJ.w", nie odipfJIW,ir1-
dało 1m1 ~wcale. Slo\v.can: podęda z:a,cofauc 
i śmii1csznc. Nic p(yzo:sta1to 'lni zatem n1ic !11-
ncgo, ,iak tylko p.r6bo1w,~1.ć .w klubie zdob:v· 
da \V g;rz:.; po.trzl:!-1 11\f..'.h mi picniędzv. 

Gr;liem noc calq .ze .zmicnrwm szc:t<;·· 
'.·~c'iom. O ósmej z .mina przegrnle.m wszyst
ko, c:J po,si;'1cktlem. a w dodatku po:z0ista!em 
\\'init'.n dwa tr~·1'.ąc0 fu11tó1w ojcu panny Leli 
~Lr. w którym :nh! 111x'•trywa!c.m •1Iicodr:o
-11 ii:<Cl.11icp;1i db S·'.cbie :J]artne:ra. \Vygryw:d 
.i .dmtk z P 1D 1~pul!1!<\ prz.c„sadq, ja·k umiej•1 wy
·.:;ry\L1.i'.: tylko pcspGillt:c.o· tej kl2.1sy. 

W tych 1varunka1ch sytuacja moja stda 
sit; n.icmcżlilwa do r0:zw1:1izania. rozwidy 
•;Jq \V'>ZJ"Stf.kie .11N1,je 1ia.dzkje. '.r odyn\ m r;;.„ 

1:u~k'cm hrlo pc 1ż;, cze:nk ,pknit;clzy od z!t..t
jo.mcg"> na .przejazd dcl Ameryki. Wslmltcrn 
n:t c~.!m~t, nic poh·g;ntrn·sz~.· r.111! togo nslu}· .. 
nc)!:o ,:zlo1•:i'c1kci.. ~ml mo1e.1 , nb6stw:innc,i·' 
1Y:·nricl. I c:o j'.'.1k:111 ::pr, 1sc111l'm po wyJ;;-

d(iwa11iu 11· Nowym Ml'ksyku tlowii'idhzy 
tii<1.nipn101wa11ia :.six-sl1m~tcr\:11;", strz1~l:t!iia 

:-'~:r6\v110 1)J'a wq, j.·:k I kwq rc:k:\, ;.:cJ!'.;i~dcn' 

prz~·ktr (1.o \1·as:~c~o z:1.:-zcz.rtnc:J;o tow:>
r z~ ·st\\'·~'·· 

- IV1ylordzic, --· rzcld Cz.an1y Jac.k, p1!d 

~·t!WLLJ<!C !Tlll butt.:11\Q z \', hisky, --· ZLlSZL'::.d 

jc:-:1t c:tlkowiC::e po JW.<:;zcj strciJJie. Zrt"1b:!;z 
tut;1,j 11~' 1.jqtc.k ktt'ąy z~~ćrni b~ask 1112g1~<i 1::

kkj fortuny 11wc,go oji.::i, o il<.~ 11:ic wyp;;1Jn:<.· 
ci Z.<'t'ln<\ć na krzi:.·ślc ckktrycz1L''l11 lub rn
\\'isnqć na s0Hd1:c„j gciJc:zi, j:1k kI~ć b:~nan6\v, 
\Vsz:v-;tlde zawcdy nu.i:\ S\\'U.i'~ n 1zyko. 
\\'sza.1\ rrn web? 
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. Dzlilś. dnia 14-)g•O g,r1u.dn1iia · 1930 mkJU odłH~iz1ie się w Łoidz.i ni®10fW<SZie1clrua :a dJZdie1iDIWlO, 1d10lnilosła uroozyis.t0iść. Md1a1s,to 
kJ01111itt1tÓ!W ~albrY!C'Zillyic.h -0ids:ftoini1 . IJ)lieir1wisz.y · ~ m-0:0.u meitlita~.ny 'POmnu!k'. . J esrt niilin poimruilk diucluorwego Wlod.za t!11atwch1, . T1axl·e~ 
s:za J(i0śc,iiuszki. 1M-0nneirrt'"t.ein ·fP!I'!ZY10bieciąil' _:ttiśl\Viet ,.;. o!)ob:sfrm i.Id·zi:rułe<l!.1 P.· P1tezyidenit °R'Zlplliitej. P rn[. . I1gn~lC,Y .. Mmśc;i1clkil • 

. · Ur•OC!ZY\S\toiśĆ oo\b.ęd'Złile s1ilę na JPIJ~crt.t W:oO~i,. Il )1iteideiS:tału ,pomn.itka; Poiwyrl.eu wiłdiiiilmy l}>OIS:ZCZ( ,gólne. firia1gunenity pomn1i'
ka, wyiko,na1oogo . w !Pl'a.cowm iatrit.o-O"U':tbiiana p. Lmelsk.ie:go. 



TfATRALJA. 

Echa listopadowej rocznicy. - Wratenla 

z Oberammergau. - Pamiętniki Szaliapinr.. 
Drobiazgi teatralne. 

Se1tną rnczniicę ,powsta!J1!ia Hsto1Parc~owe

go, obchodzoną tak urnczyście w c1J1 m 

krajru, dyrekcje teatrów stołecznych uczci

ły dwoma odśwlętnemi w.idow1skami w te

atraich Narod·owynn i Pols·kim: fra~men

tem z , Kordj:mai" (akt 3-ci), oprnc-01wM1vm 

scerukz.ni1e przez p. Osterwę, i „Nocą Listo· 

padową" -- Wys.pia.ilskieigo, wyreźy5ero

waną przez JJ. Wyso·cką. Oba iprzedstaw:e

nfa, ze wzg;lęrdu na bardz-0 w1·so1ki po.z.ir.m 
inscenizacyjny -0raiz dobór wykonawców. 

sitary s1~ę g.o<lneim ucizczenienn pamiętnej 

daty zhrodne·go wy~buchu. W ,,Kordja.nic'' 

głębokie czym,i'f w.raie.niie p. Osterwa. jako 

.p!Ois.tać t:\itufoiw:a; .1'.:lbok ni:e1~0i idzi1e:l1rn~e· IP·re

zentowaCT;i swe ta1le.nty Junosza-Stępowski 

(W. ks. KonLStain.ty), Socha (Car). Brydzl.fi

ski. NaJgtębs·zy oddźwięk na wid0iwilli 1,u

dz:Uy sceny spisku, dtiailog pomiiędzy carem 

1a Konstan.tym, n.a Placu Saskim. W „N0-
cy Usto1patdo1wej'' ,św.ie·tną krec:icję, pelną o

gnia i mtodzieńc.z6go .za:palu · dar p. Les:z

c·zyński, jedyną w Polsce PaHas-Ateną by-

ła p. Wyso·cka; 1poz.os.tail1i z p;p. Dominia

kiem, K·och::i.11wwiczem_. Samborsrkliun i Lu

bieńską na cze!le wykaiz.aU w gr~ni:ca;ch mo

żn.ośc! 1.ndywi1duailnej dużo sfaranla i pie
tY'zmu. · 

Przedstawlimiia ,pasyjne w Oibernmmer

gau maiją - c:o nie wszyscy zapewne w.J.c:. 

dzą swą 3-00-łet.nlą fradycję. Mies·~kańcy 

tej gdrskiej mve.jsco1wośc.i ba.wars.kiej w kor 

.ned ,podzJięce O:pa·trzn.ości za rwybawient:! 

kh od 1l11i1ebezpiec.z,eńsrt:w.a szer•za,ce1 s1ię wo

kól d:lumy:, Pr:z.ed trz.ema wię:kami ·zaiukjo..:: 

waili wfidowdiS'ka vasyJne, uc.zyniwszy soden'" 

ny ślub, że po1wtarzać je będą corocznie. 

I rzeczYWiśoje - tradycja ta tr'Wa riiieprzer 

wanie z r.OJku ina mk, z pokoJeniia .na poko

lenie. Coikolwieikby ipo1wieidzieć się dalio 1) 

artystycznej stron1.e wdld.owisk, który.eh wy

konawcami są wyłącznie wileśrniacy bawar
~cy, c1eszą się przecież •O!lle ogromnym w 
caly1m świecie rozgtosem; dość powie

dzieć, że w roiku bieżącym ;prmwrnęlo się 

przez gospody i hotełe Oberammergau pra

wie trzysta ty51j1ęcy osób, z czego jedna, 

trzecią stamow:i!li cudzoizforncy, Kierow111i

krem . i reżyseretm tego nie:zwyk!ego na tle 
pra.wdz.rwych gór odgrywane.go w;itdowi<>-. 

ka jest miejscowy wii·eśrniak J.ohann Ge1o!f1.; 

Lanrg. Ma.ido11mą hyla Annie Buir, po rnt 

pierwszy od 'W1i1elu Jat blo:ndY,nka o tyipie 
c~ys"to genmańsktm; 

W jednym z osrtatnkh numerów „\Wad. 

Liter.'' znany poeta j tPOW1eŚc:ilo1P·ilsarz, r. 
Jarosław Iwas.zilclewli:c.z, tak m. in. formu!uje 

swe wrnżenia z jesfeinnyoh wd'dowfislk .Obe
raimmerga:u: „Ca1fo1ść · pr.zeidsta·w!ienia o<lpo

wiaida ·lldeałom z przed fa t czite:rdtiestu., 

nieJ:'laiZ :z; ba•rtlzo diolbremi ŻYl\\7lenru1 i01birarza. 

mi „f.fgur" bfiblijny.ch, [pOiprze.dzających każ

dą scenę. Wseystfoo to przy,pomip:a kołoro'" 

we i[u:stracje ·Pcwularnych WY!d,ań. Pisma św .. 
w najleipszyim raz:ie ~ J)ore·go. Zda!l'zają- sfQ 

chw11e wspaniaiłe. Ody Chrystus wypędza 

kupców ze św1~tsnt, go.łęb.ie Wypt1szciione 

i>rzez niego ~wZlbtijają stę · iJJ'rnsto awd njełm 

na tle z41efońych .. wzgórz bawarskich. -Po
że~namfo Chrystusa z matką, gdy klę.!<a 

przed nią, wyciska łzy z oczu~ Magda.le.na 

pięknym gestem wydera nogi Chrystusa. 

Ostaitnia W'ieczerza z myciem nóg i· komu~

ją. - r.a.jpiękniejis.za z całośc.i. Ukrzyżowa

nie niie rnb.i większe'.t!o wrażeni.a, zato opra

cowne z wszystkieml reaJ.iistycznemi szcze-. 

gótami zdjęcie z krzyża wstrząsa wndzen:-

Sceny zmartwychwstania. i. następne są zbY'~ 
krótikie w st0sunku do caloścr' ; Przestanie~ 

my na tym jednym usvmie tak wiaryg11dr.e-· 

go - jeśli chodzw o kryterja estetyczne -

świadka, jak ,p, Iwaszkiewkz., które.go os::id 

wypada n:aoJ?;ó! bardzo· <lo:datnjo i :·zacieką.- .. 

wiaJąco. ..··. 

Wanto tu na!Cl.mie1lić, ·1~„równt01cześnie z 

przedstawieniem w Oberammergau,, będą

cem nti1ejaik:o wskrzeszeniem przes·złośd 1JO

myś.lano w Niem.:zech o stw-0.rzeniu podo

bneg·o wiidow!ska, bardziej !ednak zwiąia:

nego ze ws.półc:zesnością Ma nDe!l11 być -- · 
wedhtg poonystu szwajca.rsk~ego reżysera 

Talhatfa milS.te.rjum okropnoś.ci wie:L'kieJ wr.j. 

ny świafo,wej. W Monachjum wysta"-"ił Ta1i 

ł1aff wspamiale widowisko p. t. „Tiotemr1a.l'', 

którego treścią są rozimow.y za1biitych i zmar 

ły.ch na 'W01jnfo, wskr.zeswnych pr.ze:z pro-
. miernie księżyca na .cmentair·zyisku. 

Podczas sweg9 1wbytu w Mosl\vr.ie ::m
cza,l znalkomtty śipqęwak SzaM1aipi11 p!1'lać pa

mi·ętnfki. doty.czą,ce ciekawych dziejów kar

iery ś·uiewaczej na tle polityczny.eh wyda-· 

rzeń msyjskich. Przed swym iwry;jazdem z 

Rosji na foumee ar,tJ,nsty.czne po Eu.r-0pie 

Zad1ciidmiej. Sztei11ilap.iln po.wierzyf ręik:01Pis' je· 

dnemtt z pr:zyjadół. Bawiąc po rpewnym 

czoasłe w Paryżu, Szaliapin, 'ku wi1e1kiemu 

zdziwieniu, za!llważył w witryna,ch księgar

skiYch .?amięfn]Jki Szali.a1pina''. Srpiewak 

z,wrócii s.Dę ni,ezw'!ocznae o zaseikwestrorwa

nie wyd:aiwnictwa: i w111iósl od,p•o1wi.ed.nią 

ska:r:g~. Wy•jaśnrrto sJę przytem, że paimię

tnii!ki ZOlSfa!ty wydane iPfZez pańs,two.wy iln-· 

s tytu t wyda wnf1czy sow.~ecki. któ1ry be·z 1?ę -

remonii puśoDr iks!ą~kę w 1obieg hand~owy, · 

fra111cuskie władze są'dowe, do któryd1 
zwróclt się· S.zailiap·in ię skargą· uz.rtały s1ę 

w tej s.praiw'i'e za kompetentne :i śledztwo 

zostało na1tychmiast wszczęte. Poni'eważ 
je·dnak przedsitawkfols.two so.wiecki1e w Pa-. 

ryżu wniosło s1przeciw ,cp do kompetencyj 

sądu fra1ncusfoi1eg'o, prnces musfa1ł być uara

zie odłożony. Narazie )1e.dn1a!k książkę, wy-
, daną beż w11edzy J z:gody au1t0ra,, ·z handlu 

wy.cofa.no•, ·co jurż jeis1t pm.vazną isa,tysfakcjq 

dla Szaliaipi:nia, którngo · w1łasnośaią ow :Przy 

jadeil wespół z władzami sowieck,ieml r·oz

porzą;clzi[1i się talk JPrawdz,~w:ie ]')<) .hoaszewic
ku, 

w Niemczech, jak wnadoimo, 'Panuje O· 

becnie moda na ih.itler·ow.ców, czego d,1wr

dy n.ie:zwy'kle przeko1nywujące złoż01no ·11oid

czas osta1tnich wyborów. Moda .. ta zaczy
na grasować niety~ko ·w po[ityce,.focz prze • 

rzuca się także na inne dziedzi:ny życin 

zhi1ol"owe1g·o. Oto 1w. sto1wa1r.zys.ze:l'bie „Na

rodowo - socjallls1tyczny: teatr ~udówy''. wy

stawuas w jednJim .. z teatrów , berlif111:kich 

·„Zbój1ców" ·.:.... Schi.llera w .S1Pecjailnym soc;ie 

hittlerowsko · - a1111tyse.m1ckim. 'T~k więc 

Schufferle i S:piiegelberg uchara:k*ę;rYZO\'I a· 

.11i są trn żydów.j za,~ wszy,s1tk,i1e·uiemne cha· 

raiktery noszą czarne pernk1i c,s:c;hwa:rzcha

rakter !"), rni·e wyłączając fran~sżka Moora 

któqr r, t,rn9.ycji 'teatralnej .zawsze bywat 

rudy. "re za1ba1wne pomysty reżyse:rs'lde ~n 
jednym z drobniejszych oihja1wóiw Titaicjcnaa

sty.cz,no - faszyis1towskiego i0blęd1i, występu

jącego :naguninnie w ,niektórych krada1cb :En-

. ropy ·i zailrniżającego swym .zatriitym odde· 

cheim .nawei tak apolityczne .i!ns1ty1tuC:je. jak 
np. scena teatrailir1a. 

I' ' Delta. 

Zakl.ady Szkoły Rzemi:osl p.Qd Pabjanicaimi1 w których doikoillany „został Oldlew figury 

pomnika Tadeusza Kościus.zkt Na Zdjęciu .gri1pa uieznilów z dy;f, Wagnerem n·a czeJe. 

W dnłu 8 b. m. w Sto'~. Śpiew. 1ilm. Moniuszki w Łodzi od

ł)yla slię pod n fos la uro1czystość poświęcona 'uczcze.niu pracy 

ogóln.o - spo tecznej i ;przewodnMw·u 25-le.tniego dyr. Wo-1-

czyfrskie.g;o w Tow. wsvomnianem. Powyżej cz:l•o.nkow,~e TO\\'. 

· 1i 2a1Prosze:ni goście. 

Cićka.we stoisko szkoły ż~(1skiej przemystąw.o - gospodarczej 

na kie'iimaoszu „KropJ.i Mleka". 

Stoisko rnbót ręcznych na ·ldermaszi1 „1t.r0ipli Mleka''. 

T·ow Kropi a Mil elka" urządzi!o w druht ·Od 5 do 8 b. m. w S'.l.ili 
. " . . p . ~nĄ • n~e-

przy ul. Narutowicza 20 ki·errnasz dar.oczny. ow .r,.,,eJ l.P , 

clęcre wstęgi przez p. kur. Gad1omską. 

W sali Dom u Ludowe.go przy -ul. Pr.zcjazd od:był s:i1ę kt:r

.mas·z Po'lski ego c·~erwoncgo Krzyża. Powyżej jeide:n z kiosko\V 

D ·.. 7 b m.' Sto w. R.e~erw,tstóow i b. \Vojskowy.ch Ś\l"ięci!o 
ma · . · t k' Sto 

roe;znfoę sweg.o 'powstania. Powyżej przemarsz cz 01! ow .... -

· ·· warzyszen,ia na :placu katedrnlnym w Łodzi. 

Konkurs na ,,zidro.we dz.i-ecko'' zo1rgaimiwwa~n! przez .. Tow~ 
· • ,·. · --.:. ',,Krop;la Mleka·" ,n.a kiermaiszu w. dnm 8 h. m., 

Fot. A. -Meyer, tel. 108-81, 
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LEON DEUTSCH. 

Nałóg kłamstwa„ 
Nies1podziewai1ie wotka!'y się oko w okc.. 

13y1lo ~upetną ·niemożli.wośc:ią, by przem6· 
wlilł:i.r do siebi1e. W ciągu kjljku sekund s,ta
ly bez ruchu, w 'l11:tka:en~'u. 

Dooikoiia1 nich w.rzal ruch rnliicy; prze-· 
chodnic przygJqdali się im z podziwem, 
lecz zdawały się .ni-e widziieć te1go ·wcak-
Wkońcu Janina {ypanowata sytua.cję, odzy
wając sirę żartoh!ii1w.ie: 

- Obie nie prngnęłyśm:.· ,tego spotka
nia, skoro za zoiboipólną zgodq pas:tanowi
łyśmy nic widywać się w1ię.cej... Z chwilą 
j~dnak .g;dy zrządzH je przypadek, nie mo·· 
żna ·oprzeć się chęci skorzystanlio. z jegc 
lais.ki... 

Milcz~ly z,t1101wu, nie1pewne i zażeJ10wa
ne. Wy.daiwato i1111 się rzeczą dz1Lwną spn~ 
kojnie iść obok siebie„. Jamina poniow11tle 
znaJLazla wyjści'.e z sytua1cjJ, ·proponujac 
wstąipientle <l-0 herbaciarni, gdziie o tej wiez1~ 
sn•e,j godzinie .nn1klogo nie będzie. 

Gdy znafaz.Jy sie na m1ejsou, wzajem o" 
brzuc1!y stę spofrze.ńie!rh, z.anim rnz;poc.zęły 
rozmowę. 

Byty jednakowo zdzi1wionc zmian[\, ja
ka zaszta w nilch w dągu J}ięc:i~t lat od 
chwiiJi .mzstania. A jednak żadna z inlch rnk: 
dobiegtrii jesz,cz.e tr:zydz,ie:sitki. J an~t1a„ ła
koma i zmysłowa•, na!biera[a tuszy. Hnguette 
z.wdmwata 1]1J111ję, lecz na ś-c.iąglcj jej twarzv 
już zairysow.a1l'y się p1i.cnvisze zmarszcz.id. -
NietPwafość ich urody przera:zila je. K'aiż<l.1 
z nilch pornyślala w duchu: „Czy i ia takie 
zesfarz.a1łani się do teigo stopnia?" I ·każd01 
z nich IH01wa1a się naid drugą, w r.ze1czywi
s.tośc'i myśląc :tyllikio o sobd1e. 

KierJyś byfy 'niemzt·ączone. Zn:aDąiC się od. 
dziecif1stwa" prze,żyły wiSpóllJli•e 1najpięknif~j 
~zy oikres swe1go życia ii nicby nie Z'Wtnąci
ło 1Ilch zgody1 gdyby imężo\v!i,e ich - Claude 
i Jaicques riiiie byili szefatmi d\v6ch krn1kuren
cyijuych firm. 

Zrazu sytumcja ia wyda1wala 1fm siię za-. 
bawna. Mężo1W.ie id1 w toku „s1truggle f:or 
life" •wallczy1l lojalnie, a one .w rek2.ch 
swych dzierżyły gałązki otldl\V!1e. Wkró~cc 
jedniaJk 'Oibraz ten ·zmienH s[ę w ka1ryka:turę. 
Jakiś inteir-es, o który walka stafa się bar
dziej za:ża.1~ta, P01Psuł wis.zystfoo. Triumfator 
ni'e potrnfif .ziwydęstwa swe1go ostonić 
skrom.nośd1ą, ·a ipokonainy nile umiat :u1fość 
poraiżk! bez goryczy. WyniJld.o :z tego nie· 
rmrioz.um1enie i 1wikró1Jce już -01bie mf.ode ko
biety 1111ie m0igfy zostać poza nmw:iasenn nie
zgody mężów. Z 1przykrościvą 1po•s:ta.norwil'y 
zerwać stosun'kli. 

I oto sipoitkaty s;ię znrnv1u na .ro.gu niky. 
KteJując sic; prze~ądem, ;posita.nowi.fy siko· 
rzysitać z tego daru losu. Trndnn: S·koro 
mężowie ich z powr0du gfurp•iiej rumbtcji r·oz·· 
Mli ha.rmo1nję ich df,ugoletn1i'ej pr.zyj1a'źtlq1 ... u
legły wzruszeniu chwuH„. Dla zamaisk01wa-
11ia ucznć m6wi1fy :tylko o rze,c,zaieh narbtah
szy,ch. 

- Dlacze:g·o nve 1byJ:ffi,oie na bafo kostjn
nwwym u Tr-uyere'ów?- ;pytafa: Jam1i:na. -· 
Jestto mHa zaibawia1: cll()iZl!1aje smę wrażenia 

zmiany indyw,iidualiności ze zmianą stro1ju. 
T\Hal'am kostium Hi1>zpanki, sprnwa<lz.ony 
wprost z Ba;celrn1y. Uśmiechasz się? Dzi;. 
w·isz się zapewne: 

1
,,Co za pomysł imfała ta 

jasnowłosa i Huśc.iutka Janina, przebier.aj::tc 
się z,a Hisz,pankę ?''- Czy sądz.isz jednak. 
że wszys~iki.e Andaluzjai11kl są śniade i chu
<le? 

Interfokutrnrkai jej była jej wx:lizięczna 7.ćJ. 
odegrani·e komedjl, osła·n:1ająced 'Prawdziwe 
wzruszenie. Po.róiwnać je można do po1czqt 
ku dja;Jo,gn 1w te:a·trze, przeznaczonego przez 
autora 111a: tD, by widzmv.ie w spolmju zająć 
mogli miejsca. 

Iiu~ueitte, lJa1rdziej .po1ril.i11n, przerwała 
kdnak potok ha1~ialn,rch s!6w przrja1ciólkl. 

- Znasz pe\\'nic tq mdancho1lj<,>, któr:i. 
nie1kiod~r nap:i.cla 1l<~·s w nłedz;ielę? Zctwsze 
mrc;(!l mnie smnte.k dn! ś.wląte:ez1nych. -·· 
Przedwczoraj zostata:m s<:1.ma w drnmu. -
.fa.cqucs hrl na \V;<.'.ścigac11 ze znajomymi. 
Odmówif;:1.m pój~da z ni11i1, pcniewa:ż c:zu
tam si;; zmęc1o'n~1. f pomyśl iy1lko: Ot''··o
rz:rla m szufladt.; z iufo.l!;rafja1111i z przed c1 WR- · 
dzieshl 1<1.'t. Przeg,Jqcl2ifa.m hs1ty, któ.re wó.w
cza-s p'.1s<11t,,_,ś do· nn1,;e. Myś1\rlam o tobie -· 
ci 112.s chu. WrP1;ien1!c ]1rzesz1leśd byto tak 
silne, 7c na,glc porw::da mllie wśde·k~ość. 
kzekbm sobie: ,.To z:erwaniic stosunk61.v 
rnie ma sensu!'' I oto jesteś ze m:1ą. .Mu
szę clę do1tik11ąć palce:in, by stw4cirdz.ić, 7.J 
nie śnię! 

J m1ina m1iilois'ła gtowę. Prze,mówHa z si
lą: 

~ J eże:Ji zechcesz, wildyw,ać się będ:z1ie
my c:ięs:to. J aik da1\viniej wizaciem, z.wit;rzać 
się bQ-dzń1emy ze wszys.tkiego, radzM sobiP„ 
Ni,e trzeba1, abyśmy ślepo u!egaty mężom 
we wszysNderrn. Wiildywać sic; będz!i!emy w 
ta1jemu1cy r nasza odzys•ka11:a iprzyjaź1i p0-
zos tanie taJkże naszą tajemrnką. Zg.adzasz 
się? W mi esie to pe.wie11 urnk w nas:ze ży
c1ie... Hed.zie .to za:ba1wne, gdy w:ródimy do 
domu po ta,kJ:em s·pntlmniu, gdy na1gadaany 
.t;~,ę 1poddostart:kiem.„ Zabawne 1bedzie kta
m:ać i zarpewnfać, ie s.pę.dzifo się trzy go· 
dziny u modystki... 

Hugudte zg1od.zi.fa stę ,skwaip.J,i1wii1e: 
- Na1turai11111e. Tak · będzlic doskOinak 

Zosrt:an.iemy znowu 1n~ema1 .s~.Qls1trnm~„ jak d~-
W1niej. · · ·· ,. 

RozstaifY s~ę wkró-tce pnte11t1, 'L!im6w!wszy 
się na dzień naistę;pny o tej samej g·odzi.nJ'c. 

Janina skiewwwla s~ę do ctomu; szla wo! 
no, przystacrąc iprz,ed wys1ta1wanni 1maga·zY
nów -· „na wagusy" - jillk mówita w du
ch u. R'Oibiifa ;prz.e,gJ ąd w}r:dmrr.eń dzilsxejszc
~o piora.niku. óziuta pew,ną oibawę na: myśl 
o da~s.zym biegu 1wypa1dkó.w. Po r:az pierw 
szy będzlLe zmuswna ·COŚ ~kryć przed imę·' 
zem. Do1tąd Cla11de więdzial za1wsze o 
wszystkiie.h jej cz:vnadl, · 

Ukrywanie ,c1zegoś przed nrrlm do tej 
cl1w.ili wyidawafo 15ię !ej niemożl:iwoi.ścią. \\' 
ostaitni'ch czasach zbJiżyf się do ndej v0wic:11 
m~ordy czloJWiiek, starając się o jej wz.gię· 
dy. Odepchnęła go. gdyż uczaitwo!Ść !ei 1 
mifość dfa nnęia sfrzegty ją od zdrady, a 
przeidewszystkie111·1 wstręt do k!iannstwa c!:iro 
niił od !lmżidej :przygog:V. 

A teraz z własnego popędu 1zaip·ro;po110-
wała ł fugnC'tte n:awiązainie ida·w1nych stoisun 
1ków. 

Obie łwnisipi't'a1torki 1w ciągu kiłku ty1go<l-
11: urzeczy1wis:tn,i~y swoje :zamiary. Częste 
sp0:tkarii1a .dozwoilHy im na 01elz.y1sikanri·e <la·w
nej z.·1.żyfości. Sżczęście .S'.przy!]ato i1m, Ni· 
gdy ndle by1fy widz.ia·nie, ho nie jes1t trudno u
kryć się w s:::.rnym ośrodku Paryżai. Sto
snnki :eh .weszty ponow1111ie w druw111e, pr1.y
jcmne i ustaiJ.one tery. 

Wt1.~m zaszed!ł fakt nieoczr;„Jdlwainy, Pe
w.negn dnia, gdy J.a1nina wrócHa do dornu, 
Claude już czekat na nfą. Wyidarw'al się 
zatroskany, Na zapyta1nie żo1ny wkońcu 
wy1jruwH jej ·pirzyczynę swych •tno1sk 

- Nic mr nie jest, choć spo;tka'ł mnie 11'.'
w-y zawód. Jak wiesz„ miałem ju,;1, za
wrzeć u1111rnwę z poważ.ną famą w Nowym 
Jorku. Tymczasem facqnes Sos.pet 1111ąż 
two1jej da.\vni,ejszej przyjadóMd, wyrwa! mi 
to z rąk„ 

---:"Nie gryź się z tego powodu - za11-
w ażyta J a-ninąi 

Wściiekłość n:apadta Glaiude. 
- wmecz:n:ie staje mi r.ia drodze, -· 7a

wo1tar. - To .jui nic jes1t ka:nkurencrja! Tc:~ 
czlowi,ek nienaiwi'.ldzi 111n!e: szkoidzi ml !:·od 
pretekstem anta1gunizmu czvs·fo hamlloweA 
g,c)! 

Następnie przesta11i o tern m6w1i'ć i roz
mowa zeszfa na inne tory Pomlilt110 to Ja
·nina u.siadfa J)l"ZY biurku i za1częła pisa(· liist 
do linlrnette. , 

Mówiła jej, ie przyszfa. do roz1wagi. Da
b~ się porwać rn<la.ści, Je.cz życic jest r~ie·· 
uht<i.,t;a,itl\ Lepiej będzfo wyrzec się projek
tów, które mogłyby z h:1cgiem crnsn wnicg~ 
w kl1 żyde nieipokój, i pozostać pod wrn
żeniem mił'ego, przypadkowęgo spotkania 
: kiaku przyjemnych chwil rc1.1zem spędzo
nych.„ 

Claude zapytat ją zdafoka, do kogo 1>i-
~ze. 

-- Ach! słówko, tylko ido mej modystki, 
by uprne<lzić ją, :te jutro nie przyjdę o u
mównonej g·odzinic, 

Miara wkróioe po•błoiwaG te.i .U.ecyzji. 
\V3-nmi2:n<t 'myMi z liuguette stata się ważn:1 
cząstka· jej żyda·. P6zbawiona tego, stata 
się pastwą 111udy. 

Zre~121tą, z1mus.zot11a do ukrywainri:a stnsillll· 
ków :„ przyjaci6łką, z.a,gt1stuw.aita w ktn.m· 
stw'ie. Udoskona:liła .5,ic; w szit111ce udaw~~tlra. 
Obecnhe, gdy zJbr.aikto jej 1ku itellllu po1WO·· 
dów, poozuila się wykofojona„ aiczkohv'iek 
wyidawa1l10• się ito .paradoksalne. 

Słm:hafa odtąd z większą poblażl·Pwościn 
wy:z1mń, zakochame1go mf.ode·go czforwieka. 
Pr:zesta.rła <l'rwJć z nqego. Pod1wyoiil tę 
zmi1anę jecr nas:tmju i sta:f się ba.nclziei na
~lący. Wkoft.cu G{hv.i:edz:iila ~o w Aute:ni1l. 
Z2.1c.zęla z.clradz:ać męża. Stała się Jedną z 
licznych· koihfot, które mo1n'O'tOm101ści swvch 
dniJ WY!rywa,ją od Gzia1S•U do c.zasiu ipodst.ęp
nie kHka goidzj111. I tylko dfateg.o~ że nakóg 
kfaimstwa„ ~dy rnz mz1winąć się zdoła 1 za· 
wsze .n.ajpoityka u ~ud:z1i.na słaho·ść i uledość. 

T!um. L. M. 

Odbito .w drukarni „Kuriera Łódzkiego"• 
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Pomnik Tadeusza ości uszki w· Łodzi. ~ 

W ctn1iit1 114 b. m. odh:rfa się w Łotdzii 11Jodniosta a nJ1epowszecl111ia. U'f-O·CIZ~·t·orŚć ,c1ds1!01ni.ęcia: lP1iieir1w1s1Zego ił wsp'a,niale:go pomn.i!ka wM:kiej ;po1sitaai w1odza Narodu. Naczdn:i!ka Ta,deusza Kościillszki. ·W uroczystości, która stała się wynzertn zMoroweig1J'hot<lu oddame.go Kośdusz ce, brały udział niezli.:z0ne: rzesze mfe~~k~ńeów. Wokół mtnmmentu zgr10i111adztlii s;ę prwd:staw~cie.lc właidz }~ u·erprezetitaintami. zrze~ ~:izeń, 1rnr1ga111 i;zia1c:Y'i s1PiiJJe1az1risich dr ziWrl1ązlk.ow ciifa.i J:1oz!OO 1Po1c.z~y cQ101r,ą.grwia11JJe. iNai 1Z1c:iję1c.i11.1 wildZiiirny pa.~rnclku ~ ~óry po~~k Kośo1'11E.Zkd :p.o odstonięciu ora:z szereg fragmentów z uroczystości -,a Placu Wb.Iności. · , '. 




